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10 Stycznia. Rok 1857/;. 


Wr.b. Uroczystość ZMARTWYCHWSTANIA PAŃSKIEGO, 
przypadnie 4go Kwietnia; zaś Popielec 17go Lutego. 


Rada Administracyjna, na posiedzeniu z dnia 19 Li- 
stopada (1 Grudnia) r. b., mianowała Xiędza Antoniego 
Jardel, Administratora parafii, Kowale-Stępocin, Pro- 
boszczem Kościoła parafjalnego we wsi Zbiłatka, w Gab: 
Radomskiej. $ 

Zarząd Okręgu Pocztowego w Królestwie Polskiem, 
Podaje się do wiadomości, że dla dogodoośŚci powsze- 
chnej, z d. */,, Stycz: 1858 r., zaprowadzone będą mar- 
ki pocztowe, do przyklejania na listach prostych prywa- 
tnych, przesyłanych pocztą do wszystkich puoktów po- 
ertowych w Cesarstwie, Królestwie Polskiem i Wielkiem 
Xięztwie Finfandzkiem. Marki są: 10, 20 i 30-kopiej- 
kowe, do listów jedno, dwu i trzy-łatowych. Sprzedaż 
marek odbywać się będzie w Pocztamcie Warszawskim, 
i we wszystkich Urzędach i Expedycjach Pocztowych 
w Królestwie. Pozostawia się do woli oddawców, przy- 
klejać na listy, marki jakiejbąć ceny, byleby ogólna ich 
cena, odpowiadała wadze listu. Oprócz tego, listy mogą 
być jak dotąd oddawane na pocztę w zwyczajnych ko- 
pertach za opłatą wagowego, lub w kopertach stęplo- 
wych, a na koszt odbierującego tylko”w granicach Kró- 
lestwa. Na listach za opłatą wagowego va pocztę odda- 
wanych, koniecznym obowiązkiem jest Urzędnika Po- 
cztowego, przyklejać marki odpowiedniej wadze listu 
ceny, tak, iżby żaden list fraakowany, bez marki nie był 
wysłany. W Warszawie listy z markami można wkła- 
dać i do skrzynek pocztowych, lecz jeżeli przy expe- 
djowaniu listów do skrzyaki włożonych, okaże się wię- 
ksza waga listu nad cenę marki, wtedy te listy, które 
będą do Cesarstwa adressowane, wcale nie zostaną po- 
'słane, i o tem przez pisma publiczne ogłoszone będzie, 
listy zaś krajowe uważane będą jako niefrankowane, i 
wyexpedjowane zostaną na koszt odbierającego. Na 
disty rekomendowane, na listy w których przesyłają się 
pieniądze i kosztowności, lub przy których expedjowane 
są posyłki, także na listy adressowane do miast zagra- 
nicznych, oraz na Imię NAJJAŚNIEJSZYCH Osób i Władz 
Rządowych, marek przyklejać nie dozwala się. Jeżeliby 
takie listy były oddane na pocztę z markami, marki te 
uważane będą za niemające żadnej wartości, i opłata 
poczcie należna całkowita gotowizną ściągniętą zosta- 
nie. — Starszy Radca Zarządu, Radca Stanu, Kobier- 
ski. Naczelnik Sekcyi, Drac. 


` Sql Policji -Poprawczej Powiatu Warszawskiego 
Wydziału Igo. — Osobie podejrzanej zakwestjonowa- 
ny został list zastawny IIIgo Okresu lit: C. nazłp. 1,000, 
w Listopadzie 1855 roku w obieg puszczony, i tako 

w depozycie Sądu Policji Poprawczej Powiata Warsza- 
wskiego Wydziału Igo pozostaje, Wzywa przeto ka- 
żdego, ktoby do pomienionego listu miał prawo, ab 
z kompletnemi dowodami „ dostatecznie i prawnie wła- 
sność wykazującemi, zgłosił się do tegoż Sądu w dniach 
30tu od daty niniejszego Odwieszczenia, po upływie te- 
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go terminu, z summą tą podług przepisów postąpionem 
będzie. — Sędzia Phera J. Kwidtkotoski ej] 

Wyjechali Warszawy : JJWW.: Jenerał-Lejtnant Bu- 
turlin, Jenerał -Kwatermistrz lej Armji do Wiednia; Rad- 
ca Tajny Tałyzin do Brześcia Litew:, i Fligel-Adjatapt 
JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, Pułkownik Gerżeż, do 
Wiednia. 

Na zakapienie złotej lampy do Obrazu MATKI BOZ- 
KIEJ na Jasnej Górze, złożono w Redakcji Kurjera od 
A.iJ.rs. 10, w nadziei, że znajdą się życzący przyczy- 
nić się do ozdoby Obrazu tylu cudami wsławionego, i 
ofiarują wedle możności na ten cel, który podłag przy- 
ateng wartości przedmiotu, wynosić możę około rub: 
sr. 90. ui 

S.p. Alexandra, Córka Mikołaja z Samborskich Soła- 
downikow,Zona Proboszcza Kościoła Prawosławnego na 
Podwala, onegdaj rozstała się z tym światem. Stroska- 
ny Mąż wraz z Krewnemi zmarłej, uprasza Znajomych 
na exportację Jej zwłok, jutro, o godzinie 1Żej w poła- 
dnie, z Kościoła Katedralnego NN. TRÓJCY, na smętarz 
Wolski. 

Maciej Trojanowski, Ogrodnik, opatrzony. ŚŚ. SĄ- 
KRAMENTAMI, po krótkiej lecz ciężkiej słabości, zszedł 
z tego świata wczoraj, przeżywszy lat 60. W smutku pó- 
została Zona wraz z Syuem, zapraszają Krewaych i 
Przyjaciół na exportację zwłok, jutro, o godzinie 3ej po 
poładniu, na smętarz Powązkowski. i 

H(A. n.) W dniu 3 Listopada r. z., po długiej i ciężkiej 
chorobie, w kwiecie wieku, bo w Z6tym roku życia, prze- 
niosła się do wieczności, Matka czworga nieletnich dzia- 
tek, Bronisława z Bagniewskich Kowalska, Zona Wia- 
centego Kowalskiego, Urzędnika Dyrekcji Ubezpieczeń, 
którego skonem swoim w głębokim pogrążyła smutku. 
Wie każdy kto ją znał, ile była i umiała być potrzebną 
drobnym swoim dziatkom, które skonem swoim osie- 
rociła wtenczas właśnie, kiedy jej macierzyńskiej W, 
ki najwięcej wymagały. W niej także Matka utraci: 
przedmiot gorącej swej miłości, jedyną Córkę, która 
jej pamięć i staranie o wnukach przekazała. i 

(A. n.) Ś. p. Walerja z Chodeckich Orzechowska, pa 
krótkiej chorobie, w dniu 10 Grudaia r. z., we wsi dzie- 
dzicznej Mętlewie Pcie Łęczyckim, rozstała się z tym 
światem, przeżywszy lat 41. Cios ten niespodziewany 
w ciężkim pogrążył smutku Męża, dla którego Re 
czułą Małżonką; Ojca, któremu ze szczególną troskli- 
wością poświęcić się umiała; tudzież Rodzeństwo i ca- 
łą Rodzinę, które miłowała sercem przywiązanej Sio- 
stry i Ciotki; a boleśnie także dotknął wszystkich Przy- 
jaciół i Znajomych, których szacunek pięknemi przy- 
miotami swej duszy, powszechnie sobie zjednałe. Skón 
Jej opłakoją również słożący i włoścjanie, dla których 
była dobrą i troskliwą Panią. Zwłoki Jej przeniesione 
zostały do Kościoła Solcy. Wielkiej, i w dniu 15 z. m. 
pochowane w familijnym grobie w Kaplicy nowo wy- 
stawionej na smętarza miejscowym. 
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Uroczysty akt otwarcia Towarzystwa Rolniczego, 
WEP solennem Nabożeństwem w Kościele PP. 

izytek, odbędzie się l6go bieżącego miesiąca w So- 
botę w południe, w sali popisowej Okręgu Naukowego 
Warszawskiego, w b. Kazimierowskim pałacu. Akt ten 
będzie publiczny; wszakże wyłącznie dla osób zaopa- 
trzonych w bilety wejścia, których liczba do objętości 
sali zastosowana, i które to bilety Członkowie Redakcji 
Rocznik ów. Gospodarstwa Krajowego, jako założyciele 
1 zarazem pierwotni Członkowie Towarzystwa, rozdają 

"Osobom. na akcie tym znajdować się chcącym. -Przy 

"wejściu bilety okazywane być mają, 
"_ Nareszcie doczekaliśmy się dawno zapowiedzianego 
wydania zbioru Poezji Teofila Lenartowicza, które wy- 
„dał w tych czasach swoim nakładem xięgarz, przy ulicy 
Krak:-Przedm:, wprost Kolumny Zygmunta Nr 457, A. 
„Nowoleckt. Utwory Lenartowicza, jaż oddawna ocenione 
zostały; oddamy więc tylko sprawiedliwość wydawcy, że 
nie szczędził kosztów na wydanie, a przystępne w cenie, 
"bo 2 części mieszczące się w jednym sporym tomie na 
p'ęknym welinowym papierze około 250 stropnie dosyć 
ścisłego druki za rs. 1k.50. Ale większa jeszcze zasłu- 
ga P. Nowołeckiego jest w tem, że był oględnym w wy- 
daniu tych poezji i nie zamieścił ani jednego wiersza, 
z któremi w Zch czy 3ch powtórzonych edycjach Publi- 
czność czytająca obeznaną została jak : Lirenka, Zachwy- 
cona i Błogosławicna. Może niektórzy czynić będą za- 
rzuty wydawcy, że cgóloego zbioru nejdawniej pisanych 
poezji P. Lenartowicza, niepomieścił w swem wydaniu, 
lecz nieobwiniajmy nakładcę, bo wiemy z pewnych źró- 
deł, że Autor najsurowiej wzbronił, i lubo Pan No- 
wolecki zbiór ten'w rękopismie posiadał, jednakże nie- 
chcąc sprzeciwiać się woli śpiewaka, odrzucił dawniej- 
sze ulotne. 

Z Kalisza. — (Bal Sy/westrowski powiódł się u nas 
jak najzupełniej; co więcej, przyniósł chlubę niewiestom 
naszym. Jeśniały: one bowiem na nim, ale tylko wdzię- 
kami, jakiemi je natura obdarzyła, i nie zbytkowem, 
lecz pełaym gustu strojem. Najpiękniejsze dziewice naj- 
skromniej ubrane były, co jest rzeczą berdzo naturalną. 
Biała lilia nie potrzebuje brylantowej rosy, aby piękną 
była; nie potrzebuje barwy róży, ani strzępków maku, 
aby zwrócić na siebie uwagę i otrzymać poklask uwiel- 
„bienia. Człowiek z gustem i sercem, pośród tysiąca ja- 
skrawego: kwiecia, pewno ku niej zwróci oczy i rękę 
swą wyciągnie. Skromność, w bezwłasnowolnie przy- 
strojonym kwiatku otrzymuje zwycięztwo, jakżeby je 

„nie miała otrzymać w tych kwiatach rozumnych, własną 
„wolą, i nie we własne przyodziewających się barwy. 
Suk nie:zbytecznych rozmiarów także nie są już powsze- 
chne. Musiemy także w krótkiem tem sprawozdaniu za- 
mieścić oświadczenie jednej z Dam, zaszczyt jej przyno- 
szące. Pani ta do 4 się nas, jakie wyroby pa suknie 
wychodzą z fabryk naszych, wynurzejąc chęć takiemi 
jedynie garderobę Swą zaopatrywać, eby tym sposobem 
odłączyć się od tych, którzy na rzeczy niekonieczne, pie- 
niądze za granicę wysyłają. Gdyby podobnie szlachetne 
chęci zrodziły się w sercach wszystkich, a przynajmniej 
większej części Polek, na jakiejż stopie dobrego -bytu 
kraj by nasz stanął. Nieupłynęłoby pół wieku, a roz- 
moożone, zaopatrzone w zdatnych robotników fabryki 
nasze, dostarczyłyby nam wyrobów, na które teraz mi- 
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ljony za granicę wychodzą, a rozpraszając znów zaro- 
bione pieniądze, tak na żywność jak i surowe produkta 
pomiędzy ogół, dawałyby nam prawdziwą możność do 
strojenia się nawet. Drobne ofiary, małe poświęcenia, 
przez zoaczoą liczbę czynione, wiełkie skutki przyno- 
szą. Wracamy teraz do naszego balu. Wszystkie niemal 
suknie, prócz kilku z ciężkich materji, były tarlatanor 
we, powiększej części nieobciążone ani kwiatami, ani 
żadnym przystrojem, co, przybrane wnie, dziewice, czy- 
niło podobne do lekkich sylfid jakoby mgłą otoczo- 
nych, i uwalniało je od wypadków, jakim strojoiejsze 
towarzyszki ulegały. W natłok u bowiem, kwiaty i wstąż- 
ki zaczepiały o sąsiadów i sąsiadki, i rzadko kiedy zwy- 
cięzko z tego starcia się wychodziły. Dla tego podłoge 
wkrótce zasłaną została różnobarwnemi listkami, a męż- 
czyźni, jako trofea po utarczce, znajdowali kokardy na 
swych guzikach. Osób było około 400. Szczupłe salony 
do tańca Resarsy, zajmującej obecnie część lokalu po b. 
Rządzie Gubernjałnym, z trudnością liczbę tę pomieści. 
ły. Bawiono się jednak ochoczo, i chociaż w nacisku 
tańczono raźmo do Jej i pół z rana. Dnia Zgo Stycznia, 
urządzono, także w salach Resursy, wieczór składkowy, 
pa którym równie dobrze się bawiono. Osób na tyw 
wieczorze było 120, 

Zarząd Warszawskiego Ober-Policmajstra, wezwał 
P. Katarzynę Frebing, Zonę Radcy Stanv, z Cesarstwa 
przybyłą; tudzież P. Teressę Kozubskę, Żonę Magazy- 
niera Wojskowego, ażeby w interesach własnych zgło* 
siły się do Zarządu Policji, lab Nra obecnych swych za: 
mieszkań wskazały. 

W ciągu ubiegłych dni kilkunasto, umarło w War 
szawie, jak donieśliśmy dwie osób Ł01-letoich. W no- 
wszych czasach, żaden jednak człowiek, nie doszedł tak 
późoej starości jak Henryk Jenkins, rybak, w Hrabstwić 
Yorku, zmarły w Aoglji r. 1670. Doszedł on bowie 
rzadkiego wieku 169 lat, a urodzony zapanowania Kró 
la Henryka VIIgo, żył pod panowaniem Henryka VIII 
Edwarda Vigo, Maryi, Elżbiety, Jakoba Igo, karol 
Igo; Rzplitej, Protektoratów Oliwiera i Ryszarda (rom 
vell i umarł w 10tym roku przywrócenia władzy mo- 
narchicznej za Karola Hgo. 

Przed dość dawnym czesem, w sklepie P. Mase, prz; 
ulicy Miodowej, znaleziono pierścionek złoty emaljo- 
wany, z napisem wśrodku i miejscem do przechowaaj: 
włosów; który gdy pomimo wywiadywania się, nie móg 
właściciela odzyskać, przeto go składa się w Redekej 
Kurjera, gdzie za udowodnieniem odebranym by: 
może. BŁ, 

Gospodynie domów uskarżają się na późne przyby - 
wanie gości na wieczory, i dla tego wnoszą aby za każde 
podobne opóźnienie czy to na zwykły wieczór czy r: 
większą zabawę, składali karę do puszek. O ile wyma 
gania Gospodyń domu są słuszne, o tyle nawzajem opó 
Źnienia te niczem nie dadzą się usprawiedliwiać, albo 
wiem jeżeli przychodzący chcą:się trzymać mody, to na 
dmieniamy, iż op. w Paryżu na zwyczejne wieczory scho 
dzą się po Tej, ześ na bale po 9ej- <b 

W xięgarni S.H. Merzbacha, znajdują siędo nabyc): 
następujące nowości literackie: Felicyta czyli Hęczen 
nicy Kartagińscy, dramat w Ściu aktach, przez Ant: Ed 
Odyńca, wydanie drugie w Poznaniu wyszłe, rs. 1 k, 20 
Poezje Teofila Lenartowicza, w 2ch częściach, 1 tom 
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rs. 1 k.50; System umnictwa czyli filozofjć umysłowej, 
przez Karola Libelta, 2 tomy, rs. 4 k.50; Gawędy Xdza 
i daw pod lipami, przez J. K. Gregorowicza, s. I, 

op: 30. 

Dnia 3g0 b. m... Antoni Górsk, utrzymujący szynk 
piwa pod Nrem 1926" przy ulicy Zakątoej zamieszkały, 
napaliwszy na noc w piecu i zamkaąwszy zbyt wcześnie 
błachę, położył się spać, skutkiem czego on wraz z ko- 
dietą w tymże pokóju nocującą, nazwiskiem Karolina 
Rzycka, zagorzeli. Wczesny ratunek udzielony mu przez 
ladzi, którzy krzykiem jego obudzeni na pomoc przyby- 
li, utrzymał Górskiego przy życiu; Rzycka zaś nie mo- 
gła być od śmierci ocaloną. 

Dnia 4 b. m. wieczorem, staroz: Hersz Rubinsztein, 
Handlarz, lat 70 liczący, pod Nrem 1451 przy ulicy Śli- 
skiej zamieszkały, nabierając wodę ze studni w tymże 
domu będącej, przechylił się i wpadł do takowej, a 
chociaż natychmiast wydobytym został, do życia przy- 
prowadzonym być nie mógł. — W tymże dniu, w sieni 
domu pod Nrem 1315, dostrzeżono ciało wyrobnicy 
Anny Lenkowskiej, 12t-49 mającej, pod Nrem 2127 za- 
mieszkałej, znanej Z nałogowego pijaństwa, która za- 
pewneskutkiem apoplexji, życie zakończyła. 

Józefa z Orzechowskich Gawlikowska, lat 33 licząca, 
rozstała się z tym Światem. 

Do rzędu pożyteczoiejszych dzieł, obecnie z druku 
wyszłych, należy bez zaprzeczenia Biblioteka popułarna 
nauk przyrodzonych, przekład x niemieckiego orygi= 
nała „A. Bernsteina, autora używającego za granicą 
wielkiej popularności. Wydanie tego dzieła, łączącego 
w sobie przyjemność z nauką, tłómaczącego prawa na- 
tury w wykładzie nader przystępnym dla ogółu, zawdzię- 
czamy P. Karolowi Bernstein, który chcąc nadto uła- 
twić nabycie onego, położył cenę tak umiarkowaną, ja- 
kiej nawet spodziewać się nie było można, bo kop: 50 
za każdy tom od 16 do 18 form ścisłego droku obejmu- 
jący. Obecnie już tom Ilgi wyszedł z pod prassy, iza- 
wiera: 0 życiu ziemi i o śmstynkcie zwierząt. Nie mo- 
żemy oprzeć się chęci choć treść ostatniego tomu zamie- 
ścić, i tak : Rozdział TVty, opisuje wnętrze ziemi, Roz- 
dział Xllty zniszczenie świata, Rozd: XVty dzisiejsze 
przekształcenie ziemi, Rozdz: XXty, czy możemy się 
jeszcze spodziewać przewrotu ziemi; Rozdz: XXllgi, 
zmiany napotykane w kometach; jakoteż w Zgiej czę- 
ści mówi o instynkcie zwierząt, it. p. Otóż aczkolwiek 
pobieżoy to jest przegląd rozdziałów, dostatecznie jednak 
przekonywa, ile pauki i zajęcia dzieło to mieści w sobie, 
izesłą sumiennością polecamy je wszystkim warstwom 
społeczeństwa, jako xiążkę nader pożyteczną i ogół 
obchodzącą. 

„Dnia 5go b. m., kobieta z nazwiska i pochodzenia nie- 
wiadoma, lat około 50 mająca, z ubioru na żebraczkę 
wyglądająca, przechodząca ulicą Topiel, nagłe zasłabła, i 
niesiona do Szpitala, życie zakończyła. 

Í w tym roka jak zawsze nie zbraknie na maskach, by- 
le tylko dopisywały maskarady. 'W samym bowiem skła- 
dzie P. Wardła przy ulicy Rymarskiej w domu P. Hein- 
richa, znajduje się ich nader znaczny zapas w nejroz- 
maitszym guście, bo i atłasowe i axamitue zwyczajne i 
charakterystyczne, a nawet dwulicowe weneckie, tak 
męzkie jak damskie. Ale pomimo tego zbioru o jednym 
to szczególniej gatunku chcieliśmy wspomnieć, to jest o 
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maskach tak zwanych gazowych, które dla osób'niemo- 
gących znieść zbyteczaego pod maską gorąca, 84 najwy 
godwiejsze i najpraktyczniejsze. 000 sines w 0000. uj 
(A.'a.) Publiczne podziękowanie” 1 dózqonną wdzię= 
czność, niniejszem oświadczam W, Panu Horain nowo 
tu przybyłemu do nas Lekarzowi. *Najprzód za urato= 
wanie'mi dwojga moich dzieci; na następnie: za wydź wi- 
gniehie mnie: samego z ciężkiej i reptowàej choroby, 
jaką były mocne karcze żołądkowe; z przeziębienia po= 
chodzące; i początki nieznośnego tyfusu. lam wpra+ 
wdzie tò przekonanie; iż BÓG wolą swoją natchnął Cię 
w naznaczeniu lekarstw, abyś mnie od śmierci urato wał, 
jednakowoż niezmordowana pieczołowitość Twoj sza= 
nowny Mężu, usilne staranie około chorego, połączone 
z wielkiem doświadczeniem i znajomością swej/śztaki, 
dużo się do prędkiego wyzdrowienia, jak muie’ tax też 
i moich dzieci przyczyniło; dla tego to publicznie, 0= 
Świadczam Ci szanowny Mężu, moją oajżywszą wdzię= 
czność. Uwielbienie, cześć i chwała, wszystkim podo* 
bnym jak Ty Lekarzom. Te słów kilka, które ta nakre- 
śliłem, pochodzą z prawdziwych uczuć wdzięczności 
mojej; niech one będą Ci dowodem, że ludzie umieją 
czuć wdzięczność dla prawdziwie przychylnych lekarzy 
ku chorym, ioceniać ich godność. Bo jaxąż inną na- 
grodę ofiarować Ci mogę? Jak tylko wdzięczność, po- 
ważanie i dozgonną pamięć. Zresztą trudy Twoje połą- 
czone z miezmordowaną pracą, jakich około chorych 
nie szczędzisz, BÓG Gi wynagradzać będzie.— Płock, 
d. 10 Grudnia 1857.— Dyonizy Petinetti. | 
Zdaje się nie ulegać jaż wątpliwości, ze makarony u- 
przywilejowanej krajowej fabryki P. Fr: Ruśkiewicza i 
Spółki, sądząc z ogólnego zdania, podobały się, bo tek 
posiadają oue wszelkie cechy dobroci, mianowicie, są po 
ugotowaniu białe, w jedzeniu elastyczno-miękkie, nie 
kleiste, nie zbielają płynu w którym się gotują, mogą 
więc być gotowane na rosołach, baljonach i t. p., ada” 
dewszystko, są świeże i smaczne. Co do krochma= 
lów ztejże fabryki, takowe są w użyciu oszczędne, bo 
jako sztywniejsze, w mniejszej ilości mogą być używane 
a szczegolnie tem się zalecają : że jako bez fermentacji 
otrzymane, nie mają w sobie najmniejszego nawet kwa- 
su, który w innych krochmalach, tak szkodliwie, działa 


na bieliznę. Szkoda tylko, że przędsiębiercy oprócz do= 


tychczasowego sklepu w rynku Zelszaej bramy obi 
targu rybnego, nie załóżą więcej sklepów w innych pan- 
ktach m. Warszawy. SISAS „LT 3 | Suidh 
(A. m.) Powołanie Lekarza, 0 ile'z jednej strony jest 
mozolne i niewdzięczne, 0 tyle z dragiej strony jest 
wzniosłe i szlachetae, zwłaszeża gdy mim kieruje ladz= 
kość i bezinteresowność. Takim dobroczyńcą ludzkości: 
jest Lekarz Bureżtyński, w Częstochowie zamieszkały. 
Twoja szanowny Mężu biegłość w sztuce i poświęcenie 
się, ocaliły mi życie w nejniebezpieczniejszej z chorób 
jakiej podległem, to jest ciężkiemu zapaleniu gardła i 
formowaniu się wrzodu wewnątrz. Wykonana przez 
Ciebie operacja z nadzwyczajną zręcznością, zdrowie 
mi wróciła.  Leczyłeś mnie bezinteresownie, aby utrzy- 
mać życie Ojca Gściorga dzieci. Przyjmij więć najczulsze 
podzięki: całej: roditi którą przed sieroetwem zasto- 
nites; i niech Twoja skromność! nie” obraża się, bo te 
wyrazy, żywa pody ktowała mi: wdzięczność — Franci” 
szek Jurasżyńsłi. Bisigonxs 000009] T ) „bqywog 


Rada Opiekuńcza Zakładów Dobroczynnych Pitu 
Wieluńskiego:— Zawiadamianiniejszem, iż w mieście 
Wieluniu w czasie nadchodzącego karnawału, mianowi- 
cie: w dniach 28 Stycznia i 11 Lutego, dane będą bale 
na korzyść miejscowego Szpitała.—Prezydujący, Wiktor 
Psaraki. Sekretarz Rady, W. Łącki. 

Komitet Towarzystwa Nowej Resursy, zawiadamiając 
szanownych Członków Towarzystwa, iż pobór składki 
zwyczajnej za półrocze bieżące, z dniem 9 b. m., rozpo- 
czętym został w lokalu Resursy, i trwać będzie do dnia 
1go Marca r.b., ma honor upraszać szano: Członków, 
aby takową składkę w przeciągu oznaczonego czasu, 
opłacić raczyli na ręce Ekopoma Resursy, który stoso- 
wne kwity na odbiór doręczać będzie. 

W tych dniach P. Tytus Maleszewski, którego talen- 
towi malarskiemu jako pastelisty oddawaliśmy niejedno- 
krotnie sprawiedliwość, wykonał głowę starca celem 
zlicytowania onej na korzyść pomnika mającego się 
wznieść dla Czechowicza. Piękna ta myśl, przyjętą za- 
pewnie zostanie przez miłośników sztuki z upodobaniem 
a któryby z nich preguął obejrzeć ów portret, raczy zajść 
do Redakcji Kurjera, gdzie takowy złożony został do 
obejrzenia. 

Składka zwyczajna za pierwsze półrocze z góry opła- 
cać się mające przez Członków Resursy Kupieckiej, 
przyjmuje się w kancelacji tejże Resorsy, codzień do 

utego włącznie, wyjąwszy Niedzielę i Święta uroczyste, 
od godziny 9ej do Żej z południa, i od Tej do 10tej 
wieczór. 

W tych dniach oglądaliśmy w zakładzie P. Karola Be- 
yera, fotografje dziecięcia, 6 tygodniowego, Rozumiesię 
że dla zdjęcia takiej fotogrefji potrzeba nie więcej nad je- 
dną sekundę czesu, gdyż żadne dziecko tak mło- 
de nie wytrzymało by dłużej,» w jednej pieruchomej 
postawie. W tym więc celu, P. Beyer urządził odpowie- 
dni przyrząd i wielkie okno widziane z olicy w zakładzie 
jego na Brak:- Przedm:, na lm piętrze wprost placu Sa- 
skiego. Za pomocą więc tego, w jednem mgnieniu oka, 
chwyta podobieństwo i; tworzy fotografję, najczęściej 
z uśmiechem na twarzy dzieciny, co najlepiej dowodzi tej 
szybkości, z jaką przenoszą się te postacie. Odtąd więc 
będzie już można i z małych dziecinek robić sobie upo- 
minki rodzione, co dotąd nie było podobnem do wyko- 
nania, 

W następstwie ogłoszenia - w Nr 311 Kurjera War- 
szawskiego z r.z. umieszczonego, dodajemy, że dodatek 
do Skorowidza Dziennika Praw, mieszczący w sobie 
spis chronologiczny wszelkich Postanowień Rządu od 
roku 1807 do włącznie 1856 w Dziennikach Praw u- 
mieszczonych, już wyszedł z druku, i każdy, dodatek 
rzeczony odebrać może bezpłatnie, w tem Samem miej- 
scu, gdzie główny Skorowidz zakupił. Sprzedaż Skoro- 
widza i dodatków, odbywa się w Warszawie w Kassie 
Ekonomicznej m. Warszawy, w- Kontrolli Skarbowej 
przy Taxie Wpisów, w składzie komissowym Konopa- 
chiego, w składach materjałów piśmiennych: Arnholda, 
Seherizmana, Wojczyńskie go, Tytzæi Funka, w skła- 
dzie litograficznym Kiulłera, w składzie wyrobów intro- 
ligatorskich  Rusktewicza, w składzie sygar Warda i 
Dehnela; na „prowincji, zaś, w Urzędach. Pocztowych 
miast Guberojalnych, Powiatowych i niektórych Okrę- 
gowych. Ceny jednego exemplarza Skorowidza wtaż 


z dodatkiem chronologicznym, rs. 2. Na większych par- 
tjach ustępuje się rabat 10 od sta, w mieszkaniu Wyda- 
wcy przy ulicy Nowolipie N° 2414, mą 

Młoda 12-letnia Leokadja Godzińska, utalentowana 
Pjanistka, znalazła w tutejszych szlachetnych osobach, 
to jest JO. Xiężnie Czetwertyńskiej i Jej Górce, praw- 
dziwe swe Opiekunki. Do tego czynu szlachet nie- 
omieszkała również przyłożyć się JW. Hrabina St: Kog- 
sakowska, a tym sposobem możemy być przekonani iż 
rozwijający się w tem dziecku talent, nietylko nie zagi- 
nie, ale najpiękniejsze kiedyś wyda owoce. 

Znany powszechnie od lat 24 Kalendarz ścienny dla 
biur i kantorów, wyszedł z druku na r. 1858, nakładem 
J. Gliicksberga.. Prócz zwykłych wiadomości kalendar- 
skich, zawiera tabellę przychoda i odchodu poczt, we- 
dle najświeższych zmian jakie zaszły po dzień 3 Sty- 
cznia r. b. Cena exemplarza naklejonego na tekturze k. 
30, nienaklejonego k. 22:/,, Można także nabyć oddziel- 
nie tabellę przychodu i odchodu Poczt po k.10 za exem- 
plarz. Skład główny przy xięgarni Szkół Publicznych 
J. Gliicksberga, ulica Miodowa, dom W. Zeidlera, Nr 
482 na lm piętrze. 

Po stracie Żony ś.p. JW. z Hrabiów Romanowskich 
Kaszowskiej, zgasłej w dniu 2gim b.m., Mąż w żelu 
nieutalony, złożył w Redakcji Kurjera rsr. 75, a mia- 
nowicie: dla Kościoła PANNY MARYI; dla Kościoła Śgo 
KAROLA Boromeusza, i dla Kościoła Sgo ALEXANDRA, 
po rsr. 25, z obowiązkiem odprawienia stu pięćdziesię= 
ciu Mszy za duszę Nieboszczki. — Złożone zostały 
w dniu tymże od JWgo Adolfa Kaszowskiego rs. 3 dla 
XX. Kapucynów, do rozdania przez nich biednym przy 
tymże Kościele żebrzącym, aby się modlili za duszę 5, p- 
Maryi. ra: 

Nocy wczorajszej dostrzeżono na ulicy Smoczej ciało 
kobiety z nazwiska i pochodzenia niewiadomej, łat okos 
ło 23 mieć mogącej, która, jak wnosić należy, skutkiem 
apoplexji, nagle życie zakończyła. 

Z powoda doznanej w własnym mieszkaniu dnia 31 
z. m. nieprzyjemności i obrazy od wdowy po rzemieśl- 
niku, złożono (zamiast poszukiwania na drodze prawa) 
w Redakcji Kurjera rs. 1 k. 50 dla wdowy Dymowicz, 
i rs. I kop: 50 dla matki $. p. Kazimiery, na intencję, 
aby BÓG oświecić raczył umysł tej wdowy, i wydźwi- 
gnął ją z Żem sierot z smutnego położenia. 4; 

Pierwszy z kolei wieczór tańcujący w Resursie Ku- 
pieckiej w tym roku, przypada w przyszłą Sobotę. Wczo= 
rajszy zaś nie miał miejsca, i dla tego tylko odwołanym 
przez Kurjera nie został, że w układania tych wiado- 
mości zaszła mała pomyłka. Lecz o ile Soboty nastę- 
pnej będzie liczny, dosyć nadmienić, że nawet ję- 
den z znakomitszych gościnnych domów, przyjmu- 
jący u siebie w Soboty, odstąpił dzień ten dla mia- 
sta, to jest dla Resursy Kupieckiej, a dla siebie wybrał 
Wtorki. fi noisgi 

Raz zabawy karnawełowe przeplatają się muzyką, 
drugi raz poświęcone są samym tylko tańcom, jak to 
właśnie było wczoraj na świetnym wieczorze u JW. Hras, 
biny Szembekowej, na który zebrało się liczne grono 
znakomitości tutejszych. A piękne to było zebranie, a 
Świetnie pod każdym względem jaśniało,i oddawało się 
życiu z całą przyjemnością, do której gościuność dostoj- 
nej Gospodyni domu, każdego zniewolić potrafi, Ľan- 


ciery i polki, walce i mazury szły kolejno po sobie, a 
prześliczne i pełne gusta stroje, jak kolora niebieskie- 
go, Hr: Ch:; lub różowego z falbaną w haft czarny, Xię- 
źniczki Cz:; wreszcie biały, Panny Kar:, i jeszcze różo- 
wy, Panvy Tr:, migały się cudnie przy tylu innych ró- 
wnie odznaczających się elegancją jak gustem, obok 
zaczyna jącej rozszerzać Swe panowanie skromności w u- 
biorach. Dziarskie skrzypki (Chojnackiego) wycinały 
do rana, a młodzież i wdzięki używały swych praw, ko- 
rzystając z karnawałowej pory. 

Nakładem xięgarni H. Natansona przy ulicy Krako- 
wskie- Przedmieście Nr 442, na 1m piętrze, wyszła Część 
Iiga tomu ligo serji Hej dzieła p. t.: Rozrywki dla mło- 
docianego wieku; dzieło zbiorowe obejmujące: po- 
wieści, podróże, literaturę i rozmaitości, przez Se- 
werynę z Zochowskich Pruszakową. Przedpłata naca- 
łe dzieło z Ściu tomów czyli zeszytów ł5tu, przyjmuje 
się we wszystkich xięgarniach w Warszawie i na pro- 
wincji po rs. 4 k. 50; w Królestwie z przesyłką pocztą 
rs. Š k. 25; do Cesarstwa w osobnych kopertach rs. 6 
kop: 25. sh 

W dniu 27 Listopada r. Z., w gm: Wyszmontów Pcie 
Sandomierskim, 14to-letnia dziewczyna wiejska, czer- 
piąc gorący wywar z studni, przypadkowym sposobem 
wpadła w nią, i chociaż ją niebawem wydobyto, skut- 
kiem poparzenia, żyć przestała. 

W dniu 5 z. m., w gm: Racięcin Pcie Konińskim, Jan 
Olkiewicz, Organista, powracejący z lasn z pękiem 
drzewa na plecach, chcąc odpocząć w drodze, oparł się 
plecami o płot, i skutkiem przeważenia Się ciężaru na 
drugą stronę płota, powrósłem za gardło ściśnięty, 
przez uduszenie życie postradał, 

„Wojciech Bronikowski, Patton przy Trybunale Cy- 
wilaym w Warszawie, zawiadamia osoby interessowa- 
ne, że obrał zamieszkanie przy ulicy Niecałej, pod Nr 
614:, w domu W. Psarskiego, 

Kurs wczorajszy : za pół-impesjały, dają rs, 5 kop: 
53; za obligi Skarbowe oprócz kuponu, dają rs. 90 
kop: 15, wartość kuponu ra. I kop: 10; za listy vasta- 
wne Iligo Okresu oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 82, 
dają rs. 14 kop: 76, wartość kuponu kop: 2*/,; za Ros- 
syjską pożyczkę z r. 1854 oprócz kuponu, żądają rs. 112 
kop: 28; z r. 1855, dają rs. 114 kop: 28; wartość kupo- 
nu rs. 1 kóp: 223/,. 

Pomarańczki które Lourse z Sycylji sprowadził teraz, 
tem są jeszcze ciekawe, że pierwiastek woniejący tako- 
wych, wchodzi w skład słynnego perfamu zwanego eau 
de Portugal. Perfum ten tak jak woda kolońska ni- 
gdy z mody nie wychodzi, i owszem przed wszelkiemi 
ionemi ma zawsze pierwszeństwo, jako nadzwyczaj mi- 
ły i orzeźwiający. 

! mów do wiadomości ogólnej, że Pani Mass ma- 
Ją< Zamiśr zwinąć zupełnie handel swój po Ś. p. mężu 
jej Karolu Mass, istniejący od lat 20ta w domu w. 
Lessera przy ulicy Miodowej, rozpocznie w tych dniach 
licytację, to Jest dnia 12 b, m., od godziny 4tej z połu- 


'dnia, różnych towarów galanteryjnych, porcelany, słą- 


wnych odlewów Menego, zegarów it. p. 

„Doktor Medycyty, Ktoczewski, wróciwszy do War- 
sżawy, stanął w hotelu Angielskim. Zostać go można 
codziennie z rana do godziny $1/,, jąkoteż po południu 
między cią a śtą. 
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Dziś i codzień, w Dolinie Szwajcarskiej, muzykałna 
zabawa, pod kierunkiem P., K, Huth, 

Wczoraj. w Teatrze Wielkim przywołani zostali: po 
Dramacie Życie Szulera, Panna Palińska i Pan Żołko- 
wsk po 8-kroć, PP. Rychter 2-kroć, Stolpe i Choma- 
nowski po 3-kroé, oraz Panna Śwtergocka 2-kroć. 


AFRYKA. — Moniteur de la Flotte ogłasza rapport 
z wyspy Reunion, datowany 23g0 Listopada, w którym 
stan rzeczy Ba wyspie Madagaskar przedstawiony jest 
w nader smutnem świetle, Część ludności, znużona u- 
ciskiem jakiego się dopuszcza Królowa Ranovato, połą- 
czyła się jako stronnictwo Katolickie; pomiędzy niem 
jednak byli i tacy, którzy przez missjonarzy metodysto- 
wskich nawróceni zostali. To tajemne stowarzyszenie 
zostało odkryte, a Królowa postanowiła zupełnie wy- 
pędzić cudzoziemców, a wytępić krajowców, nawróco- 
nych na wiarę Chrześcjańską. Przy tem prześladowaniu 
do 2,000 ofiar padło z ręki kata, a żony i dzieci zabitych 
umierają z głodu i nędzy. Dotychczas wnętrze Madaga- 
skaru uchodziło za niezdrowe dla Europejczyków; wy- 
chodźcy jednak, którzy znaczny czas przemieszkiwali 
w Tamanariva, wyglądają dobrze i zdrowo, tak, że wy- 
niosłe równiny wewnątrz kraju, poczytywać można jako 
znośne klimatem dla obcych:przybyszów. (N. Pr: Z.) 


Eater. Kair, 19g0 Grudnia. — Vice-Król otrzymał 
przed czterema dniami, Wielki Krzyż Toskańskiego Or- 
deru Zasłogi, a poprzednio Order Rossyjski Orła Bia- 
łego. Said Pasza jest obecnie Kawalerem 10ciu Wiel- 
kich Krzyżów Orderowych.— Dwaj uczeni, Dr Brugsch 
z Berlina i Mariette z Paryża, puścili się już na wypra- 
wę naukową do górnego Egiptu. (N. Pr: Ztg). 

FRANCJA. Paryż, 2go Stycznia.— Podług wszelkie- 
go prawdopodobieństwa, zdaje się że kwestja reformy 
prawa z 1807 r. o procentach, będzie rozstrzygniętą 5go 
b.m., na jeneralnem Zgromadzenia Rady stavu, pod 
prezydencją Cesarza. Zapewniają że większość Radców 
oświadczyła się za modyfika: ją, któraby uprawniła pod- 
wyższanie procenta handlowego, stosownie do okolicz- 
ności i podług decyzji Banku, któreby słażyły za rodzaj 
regulatora. Co się tyczy pożyczek cywilnych, w prawo- 
dawstwie tereźniejszem, nic zmienionem nie będzie. — 
Na ostatniem posiedzeniu Rady stavu odbytem w Tuile- 
rjach, w kwestji projektu ubezpieczeń rolniczych, spra- 
wozdawca, Radca Cornudet, odczytał swe sprawozdanie 
wnioskując za odrzuceniem projektu, popieranego przez 
Cesarza. Po ukończer iu posiedzenia, J. C. Mość zbliżył 
się do P. Cornudet i rzekł: »Wioszuje Pana talentu, 
jakiego dowód dałeś w swem sprawozdaniu, i z jakim 
objeśniłeś mi tę ważną kwestję.*— Xiążę Brunswicki; 
bawiący w Paryżu wytoczył proces Gazette de France, 
za doniesienie i krytykowanie, iż grał w szachy w swej 
loży, podczas widowiska w teatrze Włoskim. Xiążę żą- 
da 10,000 fr. wynagrodzenia. Wątpić należy, aby Try- 
banał pozwolił wygrać Xięciu tę partję szachów. (Nord). 


SZARADA. 
Pierwsze trzecie litery, waga trzecie czwarte, 
Pierwsze czwarte uparte, mało co są warte, 
Jeśli ich drugie exwarte mie wesprą swą siłą; 
A wszystkie są rośliną wspaniałą i miłą. 
(Zeszła Szarada Kołpaki). 
m— w A 


Rozmaitości. — Niedawno zbudowany w Londynie 
okręt ochrzczony Lewiatan, tak pod względem rozmia- 
rów budowy swej, jak rozmaitości przyrządzeń żeglar- 
skich, na uim po-raz pierwszy zaprowadzonych, prze- 


wyższa wszystko, cokolwiek było dotąd znane i podzi=- 


wiane w budownictwie okrętwwem. „Nie byłoc mu nie 
równego i niemasz, W porównaniu jest on większy od 
Wielkiej Brytani, gd Welingtona, od Himaląi, zgoła 
cztery razy mą być większy od najogromniejszych dotąd 
budowanych okrętów. Wybudował go P. Scott Russel, 
podłog planu przez sławnego Iożenjera Brune/ poda- 
nego, a który jest zupełaie nowy i nadzwyczajny. Ze- 
wiatan, dla vadania mu trwałości, zbudowany jest cały 
z żelaza. Tułów (hull) jego ma 680: stóp wzdłuż, 84 
wszerz, a 58 stóp wysokości od dna do pokładu. Zrąb 
ten złożony z dziesięciu osobnych dzielnic, mających ka-7 
żda z nich 60 stóp długości, szczelnie zbitych z żelaza i 
pieprzepuszczających wody, aby w razie rozbicia się go 
na morzu, na skałach lub przez burzę, każda z nich mo- 
gła się osobno ratować. Długość pokładń okrętowego 
ma 692 stóp, a obejście jego na około, jsk wyrachowa- 
no, zabiera tyle czasu co ćwierć mili angielskiej. Ciężar” 
okrętu waży 22,000 beczek, a sama maszynerja przezna- 
czona do wprowadzenia go w ruch, ma 11,500 siły koń- 
skiej. Lewiatan jest koło-wiosłowym i oraz śrubowym 
parowcem, aby przez tę podwójną siłę, nadać mu tem 
mocniejszy i szybciejszy pęd. Ilość węgla potrzebna do 
pieców, ma być 250 beczek na dzień. Ogromny ten o- 
kręt przeznaczony jest do przewożenia towarów i ludzi 
do Australji i Iadji, a więc jest kupiecki i kosztem kom- 
panji kopieckiej zbudowany. Oprócz przestronnych 
składów na towary, jest na nim miejsca na 4,000 passa- 
żerów, to jest: na 800 pierwszej klassy, na 2,000 dru- 
giej, na.1,200 trzeciej, i oraz na 400 służby okrętowej. 
Dla wygody podróżnych, jest mnóstwo pokoięów, sy- 
pielnię i jeden główay salon, na 400 stóp długości. 
Całe wnętrze jego ma być oświetlone gazem, gaz ten ma 
być na pim: wyrabiany, a na oświecanie go całego ze- 
wnątrcz, ma być zaprowadzone światło elektryczne, 0- 
promieniające go w porze nocnej światłością podobną 
do xiężycowej,. W razie nagłym, jak naprzykład w cza- 
sach wojennych, znalazłoby się, jak mówią, na nim 
dość miejsca na 10,060 żołoierzy, którzy na place boju 
mogliby od razu być przywiezieni. Owóż to taką ogro- 
mną budowę, istny potwór morski, jakby już akończo- 
ny du prócia fal Oceanu, miano spuścić z dotychczaso- 
wego warsztatu na Tamizę. Tamiza nie zdawała się, choć 
przy swem ujścia do morza, dość szeroką dla spuszcze- 
nia go na nią wprost z lądu, jak się zwyśle dzieje z in- 
nemi okrętemi; a przeto przygotowania zrobiono, by 
zsunąć go bokiem. na rzekę. Po'dokopaniu obrządku 
chrztu Lewiatana, rozpoczęło się to z nim działanie. Po 
niejakiej chwali, rozległ się odgłos( »rusza się.” 1 isto- 
tnie tak było, ruszył się, ale wkrótce stanął jak wryty, 
i ruszył się na eztery stóp, i tak do dziśdnia stoi; żadna 
siła go z miejsca poruszyć niezdoła. Zdarzenie to przy- 
pomina cóś o Crusoe, który chcącsię wydobyć z odlu- 
dnej wyspy; zbudował sobie łódź tek: wielką atoli, że 
jak przyszło ma ją na morze spuszczać, nie mógł z brze- 
ga poruszyć. — Pewną Papi, której mąż niezbyt godzi- 
wym sposobem dorobił się majątku, przyjmując nową 
słażącę, wypyty wała się (jak się £o często zdarza), © da- 


38 = 
wną jej Panią: »Jakie tam były meble?” »Lapsandro= 
we”, odrzekła służąca. »A co na pokrycie?” »Gryps.”. 
»A gryps, my także bardzo lubiliśmy gryps, ale teraz 
mamy wwurdytrycht (velours d'Utrecht)? © : å 


PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Bielski Jan Ob: z Domaradzyna nr 584; Dębski Apolinary Oby: 
z Przybojewa nr 625; Domański Ant: Oby: z Jasieńca ur 584, Gzo- 
wski Hen: Ob: z Studzienny nr 581; Lipski Gwalbert Ob: z Klikawy 
nr 625; Proszyński Józ: Ob: z Radomianr 584; Walewski Konrad 
Hr. z Jedlny nr 1346. P 

Wyjechali : Biernacki Czesław Ob: do Bartochowa; Gełdziński 
Adolf Ob: do Włocławka; Lewocki'Józ: Ob: do Chociszewa; Soko= 
łowski Ernest Ob: do Kunic; W zdalski Edw: Ob: do Kłucka. — Czap- 
ski Stan: Ob: do Miąsego; DaziaroJóz: Rup: do Petersburga. 

Przyjechali koleją żelazną: Katzner Gottlieb fabr: cukru z Po- 
znania nr 673; Kwiatkowski Ign: Budow: s Włoch nr 1636; Kumme 
Fran: Rad: Stanu Doktór z Rzymu nr 414, 

W yjechali koleją żelazną: Grafczyńska Alex: Wdowa po Urzę: 
do Krakowa; Kubaszek Jannary Xiądz do Krakowa, Rejahold Les- 
ser Rom: Rup:, i Zamoyski Tom: Hr. do Krakowa. — Kamiński Kle-- 
mies Malarz do Poznania; Okołow Anna Frejlina Dw: J. C. MO- 
ŚCI'do Stutgärdu.—' PP. Thiele i Gutkind, Skrzypki; Jacobs, Fle- 
cista; Beyer, Contr-Basista, Artyści z Orkiestry P. Brauna, wyje- 
chali w tych dniach z powrotem, do Berlina. 


WONIESKEKKUKA. 


Panna Alexandra Lutyńska, dziś zapewne zamężma 
i z nazwiska niewiadoma, Córka P. Józefa Lutyńskiego, raczy 
się zgłosić miezwłocznie w ważnym interesie własnym, 
do Zajazdu P. Dobrzańskiego, przy ulicy Podwal, pod Ner 7my 
Stancji, do P. Józefa Ber yniego. 

150 Sążni DRZEWA Olszowego, w Szczapach, 
jest do sprzedania, razem lub częściowo; Sążeń z odwózką wy= 
nosi rs. 8 kop: 70, a biorący w większych partjach, za niższą 
cenę. Wiadomość na Czystem w odzie Spacerowym, za 
rogatką Wolską, lub w domu WW. Piotrowskich, przy ulicy 
Miodowej pod Nr 496, w Szynku. 

Niżej podpisana, rekomenduje niniejszym Pasa Jana Ostrow- 
skiego Magazyn Mamski przy ulicy Freta, wprost Dłu- 
giej pod Nr.250, na lem piętrze utrzymującego, jako temuż po- 
wierzoną została z rekomendacji mej Siostry, Wyprawa dla mo- 
jej Córki, w czem okazał postęp wzorowy w swej sztuce, i to 
według ceny normalnej. — L. G- 

PANNA wydoskonalona w szyciu Bielizny, nieco Kra- 
wiecczyzny i Haftu, pragnie: umieścić się na prowincji i przytem 
zajmować się gospodarstwem, za dobrą rekomendacją. Któraby 
sobie życzyła z szanownych Pań, może powziąźć o niej wiado- 
mość pod Nr 2879, przy ulicy Wróblej, u P. Pietrzykowskiej, 
mieszkającej nad Gospodarzem. 

Niżej podpisany mam honor donieść szanownym Damom, że 
podejmuje się wszelkiej roboty Damskiej po cenach na- 
stępujących: np. Suknia z wolantami materjalna za rs. 2 kop: 25, 
zaś z wszelkiego materjału lżejszego za rs. 2; Suknie materjalne 
gładkie, po rs. 1 kop: 50; wszelkie inne Suknie po rs. 1 kop: 20, 
i to na czas umówienia się bez najmniejszego zawodu, oddane być 
mają, z zaręczeniem gustu, oraz wypracowania jak najlepszego, 
co raczą szanowne Damy naocznie się przekonać, przy ulicy Kra- 
kowskie Przedmieście pod Nr 430, wprost ulicy Bednarskiej. — 
A. Rączyński. : 

PŁASZCZ Niedźwiedziowy, zielonym suknem kryty, jest 
do sprzedania pod Nrem 545, w domu Bokana, w drugiej bramie 
na dole. i ime pg] 

Potrzebne jest Mieszkanie złożone z 10 do 15 Izb, jeżeli 
można w oddzielnem zabudowania, przy odleglejszej ulicy, z od- 


dzielną Górą iSkładem. Posiadający takowe, raczy się zgłósić przy 
ulicy” Rymarskiej pod Nr-471/, ' do zaaieszkalego. Linda Bodo: 
wniezego. lg wi Wio „siał 
W domu pod Nr 240d ulicy Piwnej, na 2m piętrze od frontus 
jest do sprzedania SALORA atłasowa, Tumakami podbita; 


Kto ma SUMMĄĘ rs, 900, do ulokowania na 1szy nu- 
mer hypoteki Domu i >. w Warszawie, raczy 
się zgłosić pod Nr 103 -przy ulicy Piwnej, na gie pię- 
tro od tyłu, do W łaścicielki, bez pośrednictwa faktorów. 


ro 
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 Zawiadamiam JJWW. i WW. Panie, iż otworzyłam nową 
PRACOWNIK; gdzie przyjmować będę wszelką Damską 
Krawiecczyznę, jakoteź Czepki i Kapelusze, oraz szycie i zna- 
szenie Bielizny, i różne. Hafty; za doskonałość i rzetelność ro- 
boty zaręczam; ceny zaś będą umiarkowane.— Tamże znajduje 
się Osoba, podejmująca się pięknie czesać i ubierać głowy Pań, 
aa wieczory i bale, po kop: 30 od osoby.— Potrzebne tam będą 
fakże PANIENKI do nauki. Mieszkanie moje pod Nr 13, przy 
alicy Śto-Jańskiej, na 1em piętrze.—Helena Makowska. 

|oooo rowy roo PORPPEEGEE00rawiooozEbŁŁEGERGA KOKA REAA. 

HA AWWSOGWŁU świeżego Astrachańskiego, żu- 

i pełdnie mało-solonego, nadszedł świeży transport 

do głównego Skłudu przy ulicy Senatorskiej, w do- 

mu WW, Piotrowskich, 3ci sklep od rogu ulicy 

Miodowej.—B. Miedwiednikow. 
praost ODA Di pain NE DÓW asarira OGŁ GDA 0000 naaraana 
Krakowskie MMostiurny i Domina nowe, 
: dawniej w Magazynie obok Hotela Gerlacha, obecnie 
będą wynajmowane w Magazynie Strojów Damskich 
pa Krak:-Przedm:, w domu dawniej Błeszyńskiego 
Nr 452, aprzeciw Dzwonniey XX. Bernardy RÓW. W Magazynie 
tym przysposobiono również na bieżący Karnawał, znaczną ilość 
gustowńych Ubrań i Kapeluszy; z któremi Właścicielka poleca się 
względom szanownych Dam. 

Dnia 6 b. m. biedny Służący, mając zlecenie od swego Pryncy- 

ła odoiesienia należnej. kwoty Zł. 315, w natłoku przy Kassie 
Teatraloej, Wraz z Portmonetą, w której było: jeden papierek 
25-rublowy, 3 5-rublowe, jeden 3-rublowy, reszta pojedyncze ru- 
ble, idrobną monetą, oraz 2 Kwitki od zapłacenia Podatku z 1856 
r. na imie Chajma Welt, Palet exekucyjny iróżne' notatki, uro- 
ail. Łaskawy Znalazca przez wzgląd, że to grozi jego upadkiem, 
obarczonemu liczną familją, raczy oddać takowe do Drukarni Ru- 
vjera, za nagrodą. 

Dosia 7 b. m. między godziną 6 a 7 wieczór, w Cukierni Loursa, 
na górze, zamieniono Futerko krótkie, całe elkowe, pa takież 
nurkowe, z kołnierzem i klapami elkowemi,; zamienione Futerko, 
miało kieszenie w poprzecz z klapami, w których było para Ręka- 
wiczek i Loteryjka.z obrazkami dla dzieci. Ktoby takowe rzeczy- 
wiście tylko przez pomyłkę uczynił, raczy się zgłosić po swoje na 
ulicę Leszno pod Nr 660, Wiadomość u Stróża. 

Zgubioną została Lornetka płaska, składana, w kość bia- 
łą oprawna, dnia 8 b.m.; uprasza się Znalazcę o oddanie tejże 
w domu Petyskusa pod: Nr 473, do Sklapu Krawieckiego To- 
naszkiewicza, za nagrodą. 

Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania w każdym czasie, 
sklep Norymbergski, przy ulicy Rymarskiej Nr 739. 
Wiadomość tamże. 

Joanna Gierałdowska, posiadany PATENT na Szynk Piwa i 
Wódki, wid. 22/6 1857 r. za Nr 62 wydany, a pod Nr 611 u- 
wzymywany, zagubiła. 

Dnia 8 b. m. przechodząc Krak:-Przedm:, dom Rezlera, ulicą 
Senatorską, Królewską, do Kolei, zgubiono Papiery; należące 
do W: Żyszkowskiego. Uprasza się Znałazcy o oddanie pod Nr 
4a: przy. uliey Senatorskiej, do P. Krzewskiego, za stosowną na- 
sroda. 

Pomiędzy 15 a 20 Stycznia r. b., Mężczyzna udaje 
KIJOWA, bę przybrać Towarzysza na oaile s sł 
domość u Tomickiego. Patrona, ulica Nalewki Nr 2244ga: 

KAPITAŁ rs. 15,000, w całości lub częściowo, jest 
EF do wypożyczenia, na pierwszy. numer hypoteki Domu 
urowanego w Warszawie. Wiadomość, w Hotelu Sta- 
wiańskim, przy ulicy Podwal, u Pisarza tegoż Hotelu. 


pacc NA ręczne o 3ch oktawach ztrze=fj 
LL rami: dówżytku przy fortepjanie, nade: 
psuły do Składa gaj ba Zagranicznych pry% 
ulicy Miodowej Nro 484.  Uprasza się więc osoby 6 
„które takowe zamówiły, o. odebranie powyższych 
pstrumentó Wei- = i i 
cl - > si k S = - P el 

Ktoby miał do sprzedania Dobra Ziemskie w po- 
blizkości Warszawy, dobrze urządzone, rozległości dziesiatyn 
od 225 do'450 czyli od 15 d0'30 włók n. p.; lub też Rolonją 


TTY 


z45 do 90. dziesiatyn czyli .z-3ch_do 6u włók; niech Teog się 
odwal. ` 


zgłosić do Pisarza Hotelu Sławiańskiege, pay sa 
5 SET LOTY Astrachańskiego, Ayia: 
5 nie mafo- solońego, nadszedł świeży transport do głó-! 
i wnego Składa przy zbie Senatorskiej, w domu WW. 
Piotrówskich. — M. Żyżyn. 
1558880 5583 0555398 0% JBOD j 


ASLE 

SZŁO Belgijskie w Taflach: do Okien, Lanszaftów, Wy- 
staw do Sklepów i t.p., w tych dniach nadeszło z Bruxelli, jest 
do sprzedania w partjach większych lub na sztuki; pojedynczo 
ktoby sobie życzył, może mieć zaraz przyrzniętą lub wprawio- 
ną.— Tanże dostać można najlepszego SZRŁA LAGROWEGO, 
a to, wszystko po nizkiej cenie. Wiadomość W Hotelu Drezdeń- 


skim, przy ulicy Długiej pod Nr 556, u Kwiatkowskiego. 
) i Ą Pe OAK WYJ a Zaz SAIS UAT 


U 


i Starozakonnym. 


a. CSCS ONZ] 
Myy, ZANE ROZW l 


Pod Nr 1776 przy ulicy 'Sto-Jerskiej, na 2m piętrze od frontu, 
są do sprzedania. różne Rachomości, Meble, Porcelana dawna, 
Obrazy olejne sławnych Mistrzów i Sztychy. Sprzedaż rozpo- 
cznie się w dniu 11 b. m. o godz: 3 po południu. À 
ZMKNANNSANANSNANKNNA AN TWANNNNNN NAIE 

SA Do sprzedania para KAQDNH młodych i zdro: 
í =, wych, jednakowej maści, bułamków, za rs. 
czy 200, przy ulicy Chmielnej, w drugiem domu pó 

* lewej stronie od Nowego-Światu, pod Nr 1565. 
NRWNNKKNNK KUWKUKNKKRANNNNANAKANNAA 

Uwolniwszy z dniem 1 Stycznia r. bi, P. Franciszka Szrettera 
od obowiązków Buchhaltera, estrzegam każdego, a szczególniej 
osoby z Fabryki mojej pod Ne 1051 Piwo biorące iżby temuż 
Szrelterowi Żadnych należytości za toż Piwo, podług pokładanych 
przez niego rachunków, na ręce jego nie wypłacali, nie chcące 
się wystawić na powtórną ich zapłatę.—FE. Reych. 

r Para BAGNIE gniadych powozowych, rosłych, 
zdrowych i młodych; oraz Mareta, Powózż, 

; fiamie, Śzory, Chomomtai wszelkie uten- 

SS sylja stajenne, sły do sprzedania za pomierną cenę. 
Wiadomość przy ulicy Elektoralnej, pod Nr 155. 

Jest do sprzedania Błam EHS©WW niebieskich, z takimże Koł- 
nierzem; oraz FPłaszczyłk Syberynowy i dwie Lampy no- 
we stołowe, pod Nr 297, wprost Zamku, gdzie Wodociąg. 

S SUMMA rs. 36,000 razem Jub częściowo, jest zarazdo 

 ulokowenia: na mały procent niezawodnie, na Domy lub 

na Dobra w Gub: Warszawskiej, — DOM nowy masyw 

murowany, czyniący dochodu. rs. 4,500, jest do sprzeda- 

nia każdego czasu, za szacunek rs. 45,000, z dogodnemi waradnkami. 

Wiadomość przy ulicy Rynek Nowego- Miasta pod Nr 315, na 2m 
piętrze.— J. Chwalibóg. yła Š 

Podaje do publieżnej wiadomości, iż w Kancellarji Isstytutu 
Szlacheckiego, w dnia 7 (19) Stycznia 1858 roku, o godzinie 11ej 
rano, odbędzie się na dostawę Mięsa do tegoż Instytutu, Licyta- 
cya przez opieczętowane deklaracje; po otworzeniu których, miej= 
sce mieć będzie licytacja głośna in minus; poczynając od najniż= 
szej ceny, w otworzonych deklaracjach znalezionej. Chcący 
podjąć się dostawy, mogą się zgłaszać do wzmiankowanej Kan- 
cellarji, która bliższe warunki licytacji, jakóteż formę deklara- 
cji,” okazywać im będzie codziennie Z wyjątkiem dni świąte- 
cznych i uroczystych, między godziną 9tą i lą rano. — Radca 
Dworu, Kiewlicz. r 

Mam zaszczyt zawiadomić szau: Publiczność, iż Magazyn mój 
Szycia Bieliżny i Sukiem ibamskich, przy rogu vlie 
Krak: Przedm: i Bednarskiej, Nr-378, zaopatrzony został w go- 
tową Bieliznę, tak męzką jak i damską, Wszelkie obstalunki Bie- 
lizny, Sukien damskich, i Okryć, po cenie umiarkowanej tw naj- 
świeższym guście wykoay wam, — T. Mieczkowska. 

c DOM dwupiętrowy, do sprzedania; przy ulicy Kra- 
BEE kowskie- Przedmieście, na przeciwko Kościoła Sgo Krzy= 
| BA ża, pod Nr 400. Wiadomość powziąść možna u Wła- 
== gciciela domu. 


Podaje do publicznej wiadomości, iż w Kaneellarji Iastytutu 
Szlacheckiego, w dniu 7 (19) Stycznia 1858 roku, o godzinie 
10ej rano, odbędzie się Ba dostawę do Instytutu, dwustu Sążni 
kubicznych, Drzewa brzozowego, oraz Węgla kamiennego. Liey- 
tacja przez vpieczętowane deklaracje, po otworzeniu których, 
miejsce mieć będzie Licytacja głośna in miaus, poczynając od 
najniższej ceny w otworzonych deklaracjach zoalezionej. Chcący 
podjąć się dostawy, mogą się zgłaszać do :wzmiaakowanej Kan- 
eellarji, jakoteż forma deklaracji, okazywane im będą codzien- 
mie, z wyjątkiem dni świątecznych i uroczystych, między go- 
dziuą 9tą i szą rano. — Radea Dworu, Kiewlicz. 

; POWÓZ, zfordeklem oszklonem nowego faso- 
nu, na wiszących resorach, w dobrym stanie, jest 
do sprzedania za umiarkowaną cenę. Wiadomość 
u Stróża w bramie Pałacu Kazimierowskiego. 
GUANO 
NA KREDYT RATAMI SPŁACANY. 
Z Dom Handlowy Joljusza Wertheim w Warszawie 
pod Nr 413 lit; F, na placu za Zelazną- Bramą, spro- 
wadził znaczną partyę prawdziwego Peruwjańskie-4 
'4g0 Guana, które może być mabytem, bąć za gotowi- 
7 zng, bąć na kredyt przez Bank Polski dla Właści- 
Dcieli ziemskich udzielany. Guano to zakupione zo- 
stato od PP. Ant: Gibbs et Son w Londynie, którzy 
> posiagają monopol prawdziwego Gaana nieulegają- 
cego podejrzeniu o sfałszowanie, i dla tego też 
ABank Polski, po rozpoznaniu złożonych sobie do- 
g, wodów pochodzenia, na kupno takowego, odezwą 
7714.27 Lipca (8 Sierp:) r. z. N° 19,040, kredyta z roz- 
) kładem na raty do Domu Handlowego Jul: Wertheim 
udzielać postanowił. — Obstalunki mogą być udzie- 
Pinne bąć ustnie, bąć w drodze korrespondencji. 
FARNA 


£ 


DOMINA są do wynajęcia, w najświeższym guście, atłaso- 
we, mantynowe zróżnemi ozdobami, Ubiory pielgrzymskie, poce- 
nach bardzo umiarkowanych, od rs. 1 dors. 5; tamże są Maski 
do sprzedania ido wynajęcia, w Sklepie RękawiczniczymP. Cottie, 
obok Ratusza, przy ulicy Senatorskiej pod Nr 463. 


pPww 
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S a R = 7 
OBSZERNY SKLEP z LOKALEM, jeden 
z największych i najpiękniejszych w mieście, gdzie 
obecnie Sklep Pani Mass, w domu Bankiera Stan: 
Lesser, przy ulicy Miodowej, jest do najęcia od 
Wielkiej Nocy r. b. Wiadomość n Rządcy domu, 5 
lub w Kantorze. 


|- NAGRODY Hs. 20. 

Wczoraj 0 godzinie 4ej po poładaiu przechodząc uli- 
cami: Zimoą, Ptasią, Saski Ogród, Królewską, Granicz- 
ną, przez Bazar, Gnojną, Zimną i róg Elektoralnej, zgu- 
bione zostały dwie Kieszenie łosiowe z Zma Pugilaresami 
i Pertmonetką, w których znajdowało się Rs. 150 w pa- 
pierach różnego rodzaju, a w Portmonetce około Rs. 30; 
prócz tego dwa Sola-wexle, rozmaite Kwity, Listy, No- 
tatki i Rachunki, —PoszkodowanaWdowa Szejndla Rein- 
berg uprasza o zwrot takowych do mieszkania przy uli- 
cy róg Zimnej i Elektoralpej, do domu P. Etłyngera 
Nr 193, pa Zgiem piętrze.—Co do Wexli i Kwitów Zna- 
lazca żadnej korzyści mieć nie może, gdyż stosowne za- 
strzeżenia zrobiono. 

Na żądanie Sukcessorów, odbywać się będzie w dniu 8 (20) 
Stycznia r. b:,o godz: Żej z południa, sprzedaż przez publiczną 
Licytacje; Mkucehomości po Ś. p. Karolinie Malińskiej po- 
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zostałych, a mianowicie: Mebli, Garderoby, Bielizny stołowej, 
Naczyń i Sprzętów kuchennych i tym podabnych przedmiotów, 
ato w Mieście Powiatowem Mińsku. — Mińsk daia 27 Grudnia 
(8 Stycznia) 185'/, roku. — Burmistrz Miasta Mińska, Sekre- 
tarz Guberoialny, Krulecki. 4 

Ostateczne przysądzenie w drodze działów Nieruchomo: 
šei Nr 2566, przy ulicy Rybaki w Warszawie, odbędzie się 
w Trybaaale Cywilaym Guberaii Warszawskiej w Warszawie, 
Wydz: Ilgjm przed W. Dyament Sędzią d:legowanym, w daim 
2 (14) Stycznia 1858 roku,o godz: 4 z południa. Licytacja roz- 
pocznie się od summy rs. 8000. Warunki i taxę przejrzeć mo- 
Żna w Kaneellarji Pisarza Trybunału Wydziału Ilgo i u Zygman- 
ta Krysińskiego Adwokata w Warszawie pod Nr 489e przy ulicy 
Miodowej. 


LEMCJE języka Franeuzkiego, na godziny w domach 
prywatnych udzielam. —Juliaa Biedrzycki, Nauczyciel upoważnio- 
ny od Rządu. Wiadomeść przy ulicy Bedaarskiej, Nr 2677, 
w Sklepie Zegarmistrza. 

2 2 OD CEO OO OB OG OR OO OO OR COCO OOC] 


s BROWAR WILLANOWSKI. 


Sprzedaż PEWA ANGIELSAIEGO (ALE), oraz 
Staro-Polskiego i Bawarskiego, Portera i 
Extra Double Stout, ze świeżej fabrykacji, już roz- 
poczętą została; a dla dogodności Osób życzących mieć wyro- 
by powyższe z tego Browaru, urządzone zostały Skrzynki. 
na obstalanki, koloru czarnego z czerwonym napisem. 

1sza przy uliey Nowy-Świat, obok Handlu Pana S. Rozmanitk. 
2ga przy ulicy Rrako:-Przedm:, wprost Zamku, obok Handlu 
Pana Lewandowskiego. 
3cia przy ulicy Długiej naprzeciw Potkańskiego, obok handlu 
Pana Lud: Sommer. —_ Radon Ma 
Obstalunki te najpuoktualniej zaraz nazajutrz załatwiane będą. 

Osoby na prowiacji mieszkające, uprasza się adressować 

listy do Handlu P. Ludwika Sommer, przy uliey Długiej N*580. 

Wojciech Sommer. 

OB ÓW CB OB OB OJ OW OB CD OD CD OS ODORO 

Przy ulicy Leszno pod Nr 723, są do sprzedania Sam- 

Ki, roboty Petersburgskiej, eleganckie, na jednego I na 

parę koni; Kocz z fordeklem, na leżących resorach; Naj- 

dyczanka lekka, z wierzchem do odejmowania, obie sztuki odnowio- 

ne; Bryka do podróży, pakowna, bez resorów, z drzwiczkami po ho- 

ku, siedzeniami w środku; Kocz landarowy, mały, z pakuakami mo- 

gący słażyć do miastai do podróży; i Kocz może być do wynajęcia 
w daleką podróż. Wiadomość w Warsztacie Siodlarskim. 


Dziś rano zimna stopni 5. Wezoraj w poładnie zimna stopni 5. 


Dziś rano wysokość wody na Wiśle, stóp £ eali 10. 

TEATR WIELKI. Jutro, część Oper: Ze Prophćte.—C 
Sewilski.— Othello.= Lunatyczka.— (Na dochód (Pani Fiar- 
dot-Garcia). i y 

NAUCZYCIEL TAŃCÓW SALONOWYCH, podaje do 
Publicznej wiadomości, że udziela lekcje tak w swojem 
mieszkaniu, jako też po domach prywatnych i pensjach; 
przytem nadmienia, że wyucza Osoby które się wcale ni- 
uczyły i nigdy nie tańczyły, bez względu na wiek, to jest do lat 50, 
z zastosowaniem nauki do każdego wieku Osob Asen najkrót- 
szym, bo tylko w 20 kilku lekcjach, Sciu tak m - 
szych. Osoby życzące korzystać z takowej nauki, za którą Nat 
ciel zaręcza, raczą się zgłosić pod Ner 110 ulicy Piwne 
trzeci dom za Kościołem, na 1m piętrze; zastać go można od go~ 
dziny 9 z rana do8ej wieczorem. — Piotr Śliżyński. RR 4 

Amatorom smacznego i zdrowego j 
Mam zaszczyt polecić moją nowo założoną Traktyernie ei 
ulicy Śto-Krzyzkiej pod Nr 1344, trzeci dom za © 


madeniego, gdzie možna za przystępne ceny porządnie czy 
Śniadanie, obiad lub kolacje; przytem będą Flaki eZYSto i si 
w 


cznie przyrządzone, Polędwica Świeża í Kiełbaski na Śniadanie 
zrobione na sposób zagraniczny, lub też wy „Zrazy z sosom 
zawiesistym i z kaszą gryczaną po polsku; Szanownych 


Panów, że kto przyjdzie, ten się Gawiedzie. — Józefa Tara- 


siewiez. 
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"W Drakarni Rurjera Warss:. — Wolno drukować dnia 29 Gradnia (10 Stycznia) 185'/, r.— Starszy Cenzor, P. Sobiesxozgński. 
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